


tekst, reżyseria & opracowanie muzyczne Michał Wierzbicki 
~?~reografia Szymon Mysłakowski 
wiatła & foto Agnieszka Kot 

projekty graficzne & foto Tomasz Wolff 
a ystent reżysera Michał Grzybowski 
asystent chore grafa Michał Wierzbicki 

spicj nt Nikola Brojerska 
scenografia Zespół 

kierow_nictwo liter kie Horst Wurst & Josef Nowakowski 
dyrekqa dr Cornelius Wirokiro 

A cóż to znowu za różnice? Wszyscy mówią: obcy to, obcy 
tamto! Jacy obcy ... ? Od razu widać, że oni też muszą od 
cza ' U do czasu zjeść, wypić swoj , no i po bzykać - tak jak 
w naszym przypadku natura okazała się przerażająco mało 
pomysłowa ... ! 

Keke Funeral w programie Funeral Porno Punk Show 



ruy tj ode 
ne, powiedziałem - proszę 

1adać to każdy potrafi. Pm~dcż 
z mo.Je.J trony ziemia W)'su1;7yl.i ii; ja · pu 
meks a wtedy trzeba naprawdę mocno naci ­
skać nogą na łopatę ' Ale Wilh Im s ię tylko 
u śmiechał pod wąsem i kopal aż miło bylo 
popatrzeć i w końc u łopa t a zurn.;ła o desk<; 
i Wilhelm powiedział, że j u ż. Zapa l ili ~ my 

sobie i ja c h cia łem oprzeć s ię o ~zpadd , tde 
s i ę po ś li zg nąłem i szpadel spadł i p ' klo \ il' ­
ko. bo było już zgni łe. I okazalo si.; , 'l.e ta 111 
w dole l eży taka jak.by og ro mn a mu(h.1, cała 
zielona i b ł yszcząca, ale to nie by ła mucha I 

tylko podobne do muchy. ale prze­
nie widział jeszcze takiej dużej mu­

gumowych sandałach ! I kiedy ta mu­
otworlyła oko, a polem grubym głosem 

zrobiła bzzzzz - zrozumiałem co to znaczy 
mokra robota. \'\'tlhelm wrzeszczał, że to 
nicmuiliwe · zr bił się cały zielony, a potem 
1wymiotował do dołu i znowu zwymioto­
wał. a mnie strasznie zaczerwieniły się uszy 
i zu łem, ż ma m gorączkę, a potem wszyst­
ko za zęlo w irować , skrę ać, płynąć, zama ­
zywać s i ę i zwalniać i jeszcze t)'lko pam i ętam 
szpi nakuwe farfocle w powiet rzu , mnóstwo, 
mnó~two jak ,crpL·nt yny w w ig il ię nowego 
wku .. . 

Rt:inhardt Kretchet Pami9tnik hieny 
(fragment) 

- Mysz nie mysz - Hydryk b)'ł spokoj ny, 
chociaż w powietrzu czuć byto jeszcze za­
pach prochu. 
- Ale sa ma pani widziała . Ta bestia rzuci­
ła się na poczciwego Grubbera całkowicie 
bezpodstawnie. Czułem, że zaufaliśmy jej na 
wyrosl. 
- Jeszcze przed chwilą spokojnie chrupała 
marchewkę .. . ! - Frau Grubber wyglądała na 

za łamaną. - Co powiedzą dzieci ... 7 

- Proszę p rZ)'jąć wyrazy współczuc ia. - Hy­
dryk skłonił się z szacunkiem i schował pi ­
stolet do kiesz<::ni. - Mąż pani był naprawdę 
odważnym człowiekiem. 

Vigan Mac Arth Niemysz 
(fragment z tomu Morrstruarium. 

Opowiadania groźne.) 



Ho{ t Wur I: l \\,ti:.1 pan. i< t • d~ .- ·1 1w ui •­
lic tmalu "'l obe<-n1c ni l!mmlnl!? 
Jo~efNowakowski: Tu niL j . L kwc,t i.t tr\O Jy_ 
1 a nas spoczywa o d powied zrn ln ' zJ 
• z t a łr my' li hu manistycznej a pan do maga 
s i ę krw i! Rrn ni my ·tanowiska, "L.e Panzt:rrna11 
-ra nowi wa rln 'c 'amq w . ob il', wii;c 1.1k '-'Y 
inac1.1:i km"'P<111dui<: '! Ju'-hem ·pliki. 
llori.I Wursl : lak to 'ię ma do legendy l'a11-
zerman.11 Przec1e'f ktllo r "-' "1iu111u ni<' Jt''t 
b z 111aczc nia! · 
Jo cf NowakO\• ki : I tu wJa,mc Jt''l p1~·~ 

po •rzl'hanv. I ohbui<' pan na rzt' t:t wżytych 
lll JI r~''-· drogi r ·dal..hirte. Pr1.ypomi1wm 
panu - m H \ illl)' o Pauz -rmanie w \ wil'llc 
t nd •ncji proekologicznych . 
Hor t Wur I: A kura? 
Josef owa.kowski: Km a t ~ k. Prosz si<;" za ­
q,1 11 nwk - lepsza ,k(ir.1 n:i kurz.: n ii ku ra n.i 
,k<1 rH' . 

\\'ur,t&"Jm ,.r kn w, k i 'fr:1 /'r • l i :::v. /11w11::jo 
w Tt,tllr:::t' \ r1rit'IC5 u 'rag me ni z,1 zgoda 

(;o.!11111 ( t1jt1111gl 

Machinal nie si.,: •nt;la po p.tpit'ro,a. Hyla )UJ' 
tro<-h t; pijana, al po'itanowiła i\ć d '!i,1a j n· 
całosć i kiedy Stn'<.' brał pryszn ic. ponownie 
napełniła szk ł an k„ . P ł yn zal ulgotal i prq ­
jemn ie p drażni ! gardło i św i t w gl ądalb 
naprawdę pięk n i e , gdyb y nie pojedync zy 
włos na powicrr ·lrn i - I avi!l ia zu ba ·zyla go 
1.b l późno i w łos sr lr ną l do przclyku , owi. 
J.1i ;ic ~ i t; vokó ł migd alk <t j.il.. pytn11 du.; ick l. 
O Bo7t". po 111 y~!.tł a .1 je j ci.1lem wslr'f <\'1141 

ntc pr1y jenJll) <lrt. z 7.. Chciała WSl.ll i ro­
bi c Jo kuchni, .tle nic nwgl.1 - czyjs wzrok 
hipnotyzował jej wolę nnusZilJąL do uleglu­
'cl. Z \ · y. iłki em zaj rza ła do _ lkłanki - na 
sam rn dnie, wsród l i ryLionych kośc i sie­
d1. iała bi ała ś w111 i a i chrz4kaj<1c w pa tryw3ła 
-.1 ~· 1 11i;1 uporO. )'W ic .. . 

Ku no l·reu t1.h.1 ·h s~ I\ \ I (fragme nt) 

' 



tI:eatr im. Wojciecha \Jogusławsk1ego w Kaliszu 
' 62-800 Kalisz, pl. W. Bogusławskiego I 
• centrala: tel. (062) 76 05 300 

sekretariat: tel. (062) 75 IO 738, fax (062) 76 05 303 
dijal organizacji ·widowni: tel. (062) 76 05 310 

STYTlJC.LA K~TURY SA.MORZĄDU 
WOJf.WtOZTWA MELKOPOCSKIEGO 


